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Przedmiotem niniejszego wynalazku są
cęgi spawalnicze uruchamiane ręcznie, któ¬
re można przyłączać za pomocą giętkiego
kabla do transformatora, i które umożli¬
wiają wykonywanie spawania do czoła w
warunkach, w których dotychczas było to
niemożliwe, nip. spawanie drutów 'kabli
elektrycznych, które dotychczas były łą¬
czone ze sobą za ponuocą lutowania. Ponie¬
waż liczba żył w takich kablach jest często
bardzo wielka — wynosi ona bowiem nie¬
raz 4000 żył w kablu i więcej — przeto
praca taka zajmuje bardzo wiele czasu. Po¬
nadto lutowanie dlrutów wymaga zużycia
zmacanej ilości cyny, a także i miedzi oraz
materiałów izolacyjnych, ponieważ druty

muszą być pnzy lutowaniu skręcane ze so¬
bą i zaginane. Wynalazek umożliwia połą¬
czenie ze sobą tych drutów za pomocą spa¬
wania do czoła, dzięki czemu usunięte zo¬
stają wspomniane niedogodności, związane
z lutowaniem.

Cęgi spawalnicze według wynalazku są
uruchamiane ręcznie i działają całkowicie
samoczynnie, przy czym z jednej strony si¬
ła, z jaką dociskane są do siebie spawane
części, daje się nastawiać na pewną okre¬
śloną wartość, z drugiej zaś strony odłą¬
czanie prądu odbywa się samoczynnie po
przebiegnięciu przez szczęki cęg pewnego
określonego odcinka w kierunkuj dociskania
do siebie spawanych części. Dzięki temu



umożliwione jest również łączenie ze sobą
drutów miedzianych i glinowych przy po¬
mocy spawania db czoła.

Zajdianie to inozfwiązuje się według wy¬
nalazku w ten sposób, że w obsługiwanych
ręcznie cęgach dk> spawania dk> czoła dru¬
tów, wstęg lub przedmiotów podobnych, w
których ramiona dociskowe, zaop^trtzOne w
uchwyty db części spawanych, poddaje się
dociskaniu do siebie za pomocą sprężyny
ściekającej, umiesizczonej pomiędzy ręko¬
jeścią i jednym ramieniem dociskowym, za¬
stosowane są dwie rozrządzane ruchem rę¬
kojeści i połączone szeregowo pary kontak¬
tów, które za osiągnięciem pożądanego na¬
pięcia sprężyny ściskającej zamykają po¬
mocniczy obwód iprądlu, włączający obwód
pierwotny transformatora do spawania, po
czym jedna z obu tych par kontaktów zo¬
staje otwarta wskutek napęcznienia spawa¬
nych przedmiotów oraiz spowodowanego
tym zbliżenia ramion dociskowych, wywo¬
łanego rozprężeniem napiętej uprzednio
sprężyny, co z kolei wywołuje przerwanie
obwodu spawającego.

Na rysunku przedstawione są tytułem
przykładu dwie postacie urządzenia według
wynalazku.

Fig. 1 przedstawia przekrój podłużny
przez cęgi według wynalazku, fig. 2 zaś —
przekrój poprzeczny wzdłuż linii A— A
na fig. 1, fig. 3 przedstawia ramię dociska¬
jące 8, widlziane od wnętrza, wraz ze szczę¬
kami zaciskowymi, pomiędzy którymi za¬
cieka się druty, fig. 4 — 7 przedstawiają
poszczególne fazy ukł&du połączeń elek¬
trycznych, fig. 8 przedstawia inną postać
wykonania cęg spawalniczych.

Oba spawane ze sobą druty 1 i 2 zacis¬
ka się w szczękach zaciskowych 3, 4, 5 i 6,
tak iż przebiegają one równolegle do sie¬
bie i są zwrócone ku sobie powierzchniami,
które należy spawać. Obie dolne szczęki
zaciskowe 3 i 4 są zaopatrzone w nacięcia
do podtrzymywania i prostowania drutów
i są przymocowane do ramion dociskowych

7 i 8; gonie szczęki 5 i 6 dają się łatwo wy¬
mieniać, aby umożliwić zaciskanie drutów
o różnych przekrojach, przy czym są one
umieszczone na trzpieniach 9 i 10 dwura-
miennych dźwigni 11 i 12, dających się
obracać dookoła trzpieni 13 i 14, przymo-
cdWanych do dolnych szczęk zaciskowych
3 i 4. Górne szczęki 5 i 6 są dociskane przez
sprężyny 15 i 16 do szczęk 3 i 4, chwytając
w ten sposób drujty. Górne szczęki docis¬
kowe 5 i 6 obracają się swobodnie dookoła
trzpieni 9 i 10, dzięki czemu przylegają one
zawsze do całej powierzchni zaciśniętego
drutu. W tym celu sprężyny 15a i 16a po¬
siadają szerokość w przybliżeniu taką sa¬
mą jak szerokość górnych szczęk docisko¬
wych 5 i 6.

Szczęki 4 i 6 są osadzone, jak to już wy¬
żej wspomniano, na ramieniu dociskowym
8; ramię to stanowi jedną całość z ręko¬
jeścią 17i Ramię 8 posiada występ 18, z
którym połączona jest przegubowo w miej¬
scu 19 rękojeść 20. Szczęki 3 i 5 są osadzo¬
ne, jak już wspomniano wyżej, na ramieniu
dociskowym 7, do każdego z ramion 7 i 8
przymocowana jest tuleja prowadnicza 21
względnie 22. Sworzeń 23 może się swo¬
bodnie przesuwać w tulei 22, przy czym
jest on wkręcony przy pomocy gwintu 27
do wewnętrznego gwintu tulei 21. Sworzeń
23 wystaje na zewnątrz poprzez wycięcia
24 i 25, wykonane w rękojeści 20 i w połą¬
czonym sztywno z tą rękojeścią pałąku 26;
na gwincie 27 nakręcona jest nakrętka 28.
Pomiędzy nakrętką 28 a wewnętrzną stroną
pałąka 26 znajduje się sprężyna 29, wy¬
twarzająca siłę wzajemnego docisku spa¬
wanych ze sobą części, przy czym sprężyna
ta zostaje ściśnięta podczas przysuwania
ku sobie obu rękojeści 17 i 20.

.-■■ Ramiona dociskowe 7.i 8 są połączone
ze sobą za pomocą przegubowo połączonych
narządów, służących do utrzymywania spa¬
wanych drutów w kierunku linii prostej,
a składających się z łączników 31 i 32 z że¬
laza płaskiego, połączonych przegubowo za
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pomoeą trzpieni 33 i 34 z ramionami docis^
kowymi 7 i 8, a połączonych przegubowo
ze sobą za pomocą sworznia 38a, przy czym
trzpienie 35 i 36, przymocowane do łączni¬
ków 31 i 32, mogą ślizgać się w szczelinach
37 i 38 ramion dociskowych 7 i 8. Sprężyna
40 odpycha od siebie ramiona 7 i 8; siła jej
jest przenoszona za pośrednictwem sworz¬
nia 23, nakrętki 28, sprężyny 29 i pałąka 26
na rękojeść 20. Dzięki temu usunięty jest
ewentualny szkodliwy wpływ luzu w prze¬
gubach; sprężyna 40 nie powinna być jed¬
nak zbyt silna, aby nie wywierać szkodli¬
wego wpływu na dokładność nastawiania
siły wzajemnego docisku spawanych ze so¬
bą części. Jako właściwa sprężyna, otwie¬
rająca cęgi do spawania, służy sprężyna
40a, działająca bezpośrednio na rękojeści
17 i 20. Odległość pomiędzy szczękami 3
i 4 można nastawiać za pomdcą nakrętki 41,
o którą opiera się rękojeść 20. Rurka 44,
połączona przez spawanie z rękojeścią 20,
opiera się po ściśnięciu cęg na nakrętce 42,
naśrubowanej na sworzeń 43, przymocowa¬
ny do rękojeści 17.

Jeżeli teraz rękojeści 17 i 20 zostaną
przyciśnięte do siebie, to wytworzona w ten
sposób siła przenosi się drogą odwrotną po¬
przez pałąk 26, sprężynę 29, nakrętkę 28
i sworzeń 23 na ramiona dociskowe 7 i 8;

ramiona te nie zbliżają się jednak ku sobie,
ponieważ spawane ze sobą druty 1 i 2 opie¬
rają się o siebie powierzchniami czołowy¬
mi. Rękojeści można zbliżyć do siebie aż do
zetknięcia rurki 44 z1 nakrętką 42. Odpo¬
wiednio do tego przesunięcia ściśnięta zo¬
staje sprężyna 29; rękojeść 20 odsuwa się
przy tym od nakrętki odbojowej 30, osa¬
dzonej na sworzniu 23. Kontakty 45 i 46
zostają zamknięte przez nakrętkę 42 za, po¬
średnictwem tulejki izolacyjnej 47, nasu¬
niętej luźno na rurkę 44. Kontakty te za¬
mykają obwód prądu rozrządczego. Nasad¬
ka 48, przymocowana do nakrętki, osadzo¬
nej na sworzniu 23 naciska sprężynę kon¬
taktową 49 i zamyka kontakty 49 i 50.

Wskutek zamknięcia powyższych kon¬
taktów rozrźądezych zamknięty zostaje
obwód prądu spawającego, jak to jeszcze
poniżej będzie opisane. Spawane ze sobą
częśai 1 i 2 stają się miękkie i rozżarzają
się do białości, wskutek czego poddają się
naciskowi, tak iż ramiona 7 i 8 zbliżają się
ku sobie, wskutek czego części spawane
ziostają stłoczone ze sobą. Dzidki temu ra¬
mię dociskowe 7 wraz z nasadką 48 prze¬
suwa, się, co powoduje otwarcie kontak¬
tów rozrźądczych 49 i 50 i przerwanie prą¬
du spawającego.

Układ połączeń elektrycznych jest
przedstawiony na fig. 4 — 7. Wskutek przy¬
ciskania do siebie rękojeści 17 i 20 kontakty
49, 50 oraz 46 i 45 zostają zamknięte. Kon¬
takty 45 i 49 są połączone ze sobą przewo¬
dząc©. Kontakty 45, 46 zamykają obwód
prądu, w którym umieszczone jest wtórne
uzwojenie 52 transformatora rozrządczego,
którego pierwotne uzwojenie jest przyłą¬
czone do sieci. W obwodzie tym umieszczo¬
na jest cewka 53 przekaźnika wyłączające¬
go oraz kontakt pomocniczy 54, wyłączany
przy włączaniu przekaźnika włączającego
55. Ponieważ kontakt pomocniczy 54 jest
początkowo zamknięty, przeto najpierw
włączona zostaje cewka 53 przekaźnika
wyłączającego, która powoduje połączenia
przedstawione na fig. 5. Wskutek tego za¬
mknięte zostają oba kontakty główne 56
i 57 oraz oba kontakty rozrządcze 58 i 59
przekaźnika wyłączającego. Ponieważ
przekaźnik włączający 55 jest przyłączony
z jednej strony do wtórnego uzwojenia
transformatora rozrządozego 52, z drugiej
strony do kontaktu rozrządczego 58 prze-,
kaźnika wyłączającego 53, przeto przy
włączaniu przekaźnika wyłączającego włą¬
czony zostaje również przekaźnik włącza¬
jący 55, w wyniku czego zamknięte zostają
jego kontakty główne 60 i 67 oraz kontakt
rozrządczy 63 (fig. 6). Wskutek tego włą¬
czony zostaje transformator 64 do spawa¬
nia, tak iż poszczególne szczęki 3, 4, 5, 6,
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a przeto też i druty 1 i 2, przyłączone do
wtórnego uzwojenia transformatora 64, są
zasilane prądem. Przy wtaczaniu przekaź¬
nika włączającego 55 otwarty zostaje kon¬
takt pomocniczy 54, sprzężony z przekaź¬
nikiem włączającym, przy czym przekaź¬
nik wyłączający 53 pozostaje jeszcze włą¬
czony, ponieważ jest on przyłączony po¬
przez kontakt rozrządczy 59 i kontakty
50 i 49 do transformatora rozrządczego 52.

Po włączeniu prądu spawającego spa¬
wane druty 1 i 2 stają się miękkie i zostają
dociśnięte do siebie przez sprężynę 29, jak
to już wyżej opisano. Ramiona dociskowe 7
i 8 oraz szczęki zaciskowe 3, 5 i 4, 6 zbliża¬
ją się ku sobie; wskutek tego nasadka 48
cofa się, kontakty 49 i 50 zaś odłączają się
od siebie. Dzięki temu obwód prądu roz¬
rządczego zostaje przerwany, a przekaźnik
wyłączający 53 zostaje pozbawiony prądu,
przy czym kontakty główne i rozrządcze 56
do 59 — otwierają się (fig. 7). Topowoduje
przerwanie procesu spawania. Przekaźnik
włączający 55 pozostaje na razie zamknię¬
ty, wskutek czego kontakt pomocniczy 54
jest otwarty. Stan początkowy, podczas któ¬
rego oba Obwody prądu rozrządczego są po¬
zbawione prądu, osiąga się dopiero po uwol¬
nieniu rękojeści 17 i 20 z pod nacisku. Po
uwolnieniu tych rękojeści ramiona docisko¬
we 7 i 8 zostają odepchnięte od siebie przez
sprężyny 40 i 40a, a kontakty 45, 46 zostają
otworzone. Wskutek tego przekaźnik włą¬
czający 55 zostaje również pozbawiony prą¬
du, jego zaś główne kontakty 60, 61 otwie¬
rają się przy jednoczesnym zamknięciu po¬
mocniczego kontaktu 54, dzięki czemu cęgi
są przygotowane do nowego zabiegu spa¬
wania.

Zachodzi jednak niebezpieczeństwo, że
wskutek przedwczesnego zwolnienia z pod
nacisku rękojeści 17 i 20 spawane ze sobą
druty zostaną rozerwaneprzez sprężyny 40
i 40a, zanim miejsce spawania zdąży
ostygnąć i dostatecznie okrzepnąć. Ażeby
temu zapobiec, rękojeść 20 jest zaopatrzona

w sprężynę 67 (fig. 2), posiadającą nasad¬
kę zamykającą 68. Nasadka 68 nasuwa się
pod wpływem nacisku ze strony sprężyny
67 na brzeg nakrętki 42 i zapobiega w ten
sposób oderwaniu od siebie rękojeści 17
i 20 pod działaniem sprężyn 40 i 40a. Jeżeli
teraz po zakończeniu spawania jedna z par
szczęk zaciskowych 3, 5 lub 4, 6 zostanie
otwarta przez dźwignię 11 względnie 12, to
trzpień 69, przymocowany do dźwigni 11
względnie 12, naciska na sprężynę z nasad¬
ką 68 i odpycha ją wstecz przeciwko dzia¬
łaniu sprężyny 67; rękojeści 17 i 20 mogą
wówczas być odepchnięte od siebie przez
sprężyny 40 i 40a.

Dzięki zastosowaniu osobnego przekaź¬
nika włączającego i przekaźnika wyłącza¬
jącego osiąga się ten wynik, że prąd spawa¬
jący zostaje wyłączony prawie natychmias¬
towo po zbliżeniu ramion dociskowych o pe¬
wien określony odcinek bez uprzedniego
włączania jakichkolwiek przekaźników po*
średnich, których elektromagnesy musiały¬
by być dopiero wzbudzane. Dzięki zastoso¬
waniu dwóch przekaźnikówmożna osiągnąć
ten wynik, że jeden z nich zaczyna się ot¬
wierać w chwili, w której drugi właśnie do¬
konywa zamknięcia, tak iż czas, w ciągu
którego obwód pierwotny transformatora do
spawania jest zamknięty, może być zredu¬
kowany, a wyłączanie odbywa się bez ja¬
kiejkolwiek straty czasu. Czas spawania
może być przeto skrócony zależnie od po¬
trzeby. Należy jeszcze podkreślić, że urzą¬
dzenie takie, posiadające osobny przekaź¬
nik włączający i wyłączający, i umożliwia¬
jące osiągnięcie nadzwyczaj krótkich cza¬
sów przepływu prądu spawającego, posiada
wielkie znaczenie praktyczne nie tylko dla
spawania do czoła, ale też i dla spawania
punktowego, zwłaszcza w zastosowaniu do
spawania glinu i jego stopów oraz nieutle-
niającej się stali.

Na fig. 8 przedstawiona jest nieco inna
odmiana wykonania przedmiotu wynalaz¬
ku. Podczas gdy w urządzeniu według
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fig* 1 ■— 7 kontakty 49 i 50, wyłączające
prąd spawający, pracują na prądzie ciąg¬
łym, tj. ulegają otwarciu w celu przerwania
prądu spawającego, to w urządzeniu we¬
dług fig. 8 odpowiednie kontakty 70 i 71,
służące również do przerwania prądu spa¬
wającego, pracują na prądzie roboczym
i zostają zamknięte po przebiegnięciu przez
ramiona dociskowe pewnej drogi podczas
dociskania do siebie spawanych przedmio¬
tów, zamykając w ten sposób prąd rozrząd-
czy, który powoduje odłączenie kontaktów
głównych i przerwę prądu spawającego.
Odpowiednio do tego w górnej części ręko¬
jeści 20 przymocowana jest nieruchoma
listwa kontaktowa 70, a do tulei 21 pro¬
wadniczej przymocowana jest druga listwa
kontaktowa 71, która może być bądź sztyw¬
na, bądź też sprężynująca. Przy włączaniu
prądu spawającego kontakty 70 i 71 nie do¬
tykają się do siebie; jeżeli jednak spawane
ze sobą części zostają przybliżone do sie¬
bie wskutek działającego na nie nacisku w
czasie kiedy stają się miękkie pod wpływem
wysokiej temperatury, tak iż ramiona 7 i 8
zbliżają się do siebie, to kontakty 70 i 71
zostają zamknięte, wskutek czego zamknię¬
ty zostaje obwód prądu rozrządczego, od¬
łączającego prąd spawający.

Bardziej szczegółowy opis figury 8 jest
zbędny, ponieważ urządzenie według tej
figury odpoiwiaida całkowicie urządzeniu
według fig. 1 — 3 z wyjątkiem wykonania
kontaktów oraz zastosowania prądu odłą¬
czającego jfakbi prądu roboczego.

Oczywiście wynalazek nie ogranicza się
do opisanych wyżej przykładów wykona¬
nia, lecz dopuszcza też i różne inne od¬
miany.

Zastrzeżenia patentowe.

1. Elektryczne ręczne cęgi spawalnicze
do spawania do czoła dlruitów, wstęg lub
przedmiotów podobnych, w których ramio¬
na dociskowe, zaopatrzone w uchwyty do

części spawanych, poddaje się dociskaniu
do siebie z zastosowaniem sprężyny ściska¬
jącej, umieszczonej pomiędzy jedną ręko¬
jeścią a odpychanym od niej ramieniem
dociskowym, znamienne tym, że posiadają
dwie, rozrządzane ruchem rękojeści (17,
20) i włączone szeregowo w obwód, pary
kbtaitaktów (45, 46 oraz 49, 50), które po
osiągnięciu pożądanego stłoczenia sprężyny
ściskającej (29) w celu rozpoczęcia proce-
isu spawania zamykają obwód pomocniczy
pierwoitnegó obwodu transformatora do
spawania, przy cizym jedna z tydh par (49,
50) po napęcznieniu spawanych przedmio¬
tów pod wpływem naprężenia sprężyny
ściskającej (29) i uskutecznionym przez to
zbliżeniu ramion dociskowych (7, 8) zosta¬
je otwarta, wskutek czego powoduje ona
wyłączenie obwodu spawającego.

2. Elektryczne cęgi według zasltrz. 1,
znamienne tym, że na rękojeściach (17, 20)
umieszczone są oporki (42, 44), ogranicza¬
jące staczanie sprężyny ściskającej (29).

3. Elektryczne cęgi Według zaisftrz. 1,
znamienne tym, że każde z obu ramion do¬
ciskowych (7, 8) jest połączone w dwóch
przynajmniej putokitach z dirtugim ramieniem
dociskowym, przy czym dla ramienia ru-
chomeglo przewidziane są prowadnice, za¬
pobiegające wychylaniu na boki spawanych
drutów (1, 2) ze wspólnej ich osi.

4. Elektryczne cęgi według zastrz, i,
znamienne tym, że na ramionach (7, 8),
chwytających spawane części metalowe (1,
2), umocowane są wymienne szczęki zacis¬
kowe (5, 6), poruszające się prostopadle
względem rudhu ramion cęg.

5. Elektryczne cęgli według zastrz. 1,
znamienne tym, że do włączania i wyłącza¬
nia obwodu prądta. spawającego przewidzia¬
ny jest przekaźnik włączający (55), roz¬
rządzany kontaktami cęg, tudzież rozrzą¬
dzany w podobny sposób przekaźnik wyłą¬
czający (53).

6. Elektryczne cęgi według zastrz, 5,
znamienne tym, że kontakty rozrządcze cęg
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włączaj)ą naprzód przekaźnik wyłączający
(53) poprzez kontakt pomocniczy (54), któ¬
ry pnzy wyłączonym przekaźniku włącza¬
jącym (55) jest zamknięty, przy czym prze¬
kaźnik włączający (55) zostaje włączony
dzięki uruchomieniu połączonego z prze¬
kaźnikiem wyłączającym (53) kontaktu
roizirządczego (58), a jednocześnie dzięki

włączeniu przekaźnika włączającego (55)
crtwiera się kontakt pomocniczy (54).

Keller & Knappich
Gesellschaft

mit beschrankter Haftung
Zastępca: M. Skrzypkowski

rzecznik patentowy

Staatsdruckerei Warschau — Nr. 9260-42.
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